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F y t a ! a
„ Warszawa. (PAT.) Komunikat sztabu gent alne- 
,*> Z dnia 3 bm.:

Front Htewsko-bh.tomski:
WdjSfcS fcdewskle z grupy gen. Rydza-bm.głego 

Ł*ięłj; Rejezi i Pnga,
Na odcinku polcsJum nasz oddział wywiadowczy 

5?iósi komi-ąnję narciarska bolszew icką biorąg do 
niewoli 1 oficera i 32 szeregowców. Pozatem  na ca- 

froncie utarczki patroli wywiadowczych. w któ- 
wzięliśmy kilku jeńców.

Front wołyński:
N) Uddzśały nasze w walkach wypadowych zdobyfr 

d»iała, s  jaszczyków i karabin maszynowy.
Pierwszy zast. szefa sztabu gen 

Kuuńskl. -mlkowdiL

Manifestacje
na Mmym Śląsku.

Wiedeń (PAT.) ,Wt, Mig. 7tg “ podaje z Opole 
0 wkroczeniu wojsk francuskich na Górny Śląsk n.i 
^ępuiąct. informacje:

Przybycie wojsk francuskich aa Górny Śląsk 
Wri'olało wielkie manifestacje narodowe. W miejsc.- 
'"ościach, w których Polacy posiadają większość, 
■'lawfb sjf Polary na uroczyste! przyjęcie Francu­
zów muzyką i chorągwiam* naredowemi. W tych 
rpkjsowościach, a  także w Katowicach, i Bytomiu 
aiafet.wate się ludność niemiecka z rezerwą. Gdi je­
dnak I obcy wyruszyli wśrća śpiewu „Jfcszcze Pol­
aka nie zginęław ów czas ludność niemiecka wyszła 
z n, zerwy i zaczęła śpiewać , D^utscłiland, Deutsch- 
lahci ueber AlTes" i „Wacht am phein" Ponadto 
ponoszono "krzyki na cześć Hindenburga i Niemiec. 
»V Bytomia T»o przybyciu Francuzów wywiesił na ho-

Reichshot S*letni chłopak bez wiedzy właściciela 
^ telu  chorągiew polska. Część ludności niemieckiej 
hczuła się tem. dotkniętą i żądała usunięcia chorągwi. 
Wów czas zawieszono chorągiew’ czarno-biało-ezer- 
'vjjśą co Nieme5’ uspokoiło. Tikże i w Opolu p«zy- 
sŻło werora5 wieczorem do wielkich manifestacji, 

!,-ve m r wzm-sTbńo okrzyki na cześć’'-b. ces. Wil- 
■^bla ! śpiewano pieśń ,.Ueil dir im Siegeskranz". 
■,‘krlzykoalicyjra 1 emisja plebiscytowa na Górnym 
^asku wydała manifest w którym wckazuj~ ><ą obsa-

^ i i w h w  i■ 11 ~i ■— ii—n— mua—Bi
fiilJDYARD KIPLING.

Z A W I Ś Ć  B O G Ó W .
n o w e l a .

Przekład z angielskiego.

I.
-  A jeśli to będzie dziewczynka r
-  Panie r.ięgo życia — to nie może być. Mod fi- 

wn się przez tyle nocy i taK często składak m dary 
w kaplicy • szejka Badla, że jestem pewna, że Bóg d i 
kam syna —  chłopca Który wyrośnie na pięknego 
mężczyznę. Myśi o tern Ł bądź szczęśliwy. Matka tno-

będzie jegf matką, pdki nie wstanę, a mułli z me- 
^e tu  Pallar dokona obrzezaniu — daj Boże, aby on 
Wyszedł na świat w szczęśliwą godzinę! — a potem, 
Ppf-m ty już nigdy; nie odwrócisz się odemnie. swoi 
niewolnicy. v̂  ' -  ' ’ * ' ■ ’?‘

-  Odkąd-że to jestes uiewolnics,, królowo moja?
— Od samego początku kiedy twoja łaska p s .
na mnie. Jakżeż mogę cyc pewną twój miłości,

"ńedząc, że zapłaciłeś za mnie srebrem!
— Nie. to był tylko posag. VWypłaciłem go tv e; 

Matce,
— - A ona nakopała pieniądze w ziemi i siedzi na 

juch cały dziel jak kura na jajach. Co tu m o ^ ć  o r>o-
Kupiono mnie jakbyni nie była dzieckiem lecz 

•ancerką z Lucknow.
— i martwisz się, że cię kupiono?
— Martwiłam się. Ale aziś jestem szczęśliwa, 

łeraz już ulgdy n:e przestaniesz mnie kochać.
da? Odpowiedz mój króhil

| dzenie tego kraju ptzez wojaka kcalicyine i zaznacza, 
i te  narazie nastąpi zerząd prowizoryczny przez oku­

pację wojskową, że jednak nastąpi przejecie admini­
stracji przez międzynarodową komisję admimstracyj- 

| ia. Termin tego przejęcia ogłoszony będzi;: ośobną 
proklamację.

FleHiśicyt cieszyński.
Cieszyn. (FAL) Międzynarodowa komibja pleoi- 

scytowa w Cieszynie zamianowała prpfekiami radcę 
Kurowskiego w Cieszynie po stronie polskiej i dr. 
Michaieka po stronie czeskiej Prefekci ci będą orga­
nem wykona\i czym kom isji. a wszystkie władze kra­
jowe i powiatowe będą im podlegały'. Komisja zasta­
nawiała sic nad urządzeniem sądownictwa, nad n- 
trzYmamem ruchu poczt- i telegrafu 'oraz nad ujedno­
stajnieniem taryf i im>at pocztowych. M ezwała ona 
odnośnych ck ;.\. rtów. Liaja- demarkacyjna będzie 
zniesiona dopiero dnia 8 bm. L t. dooierc p<» przenie­
sieniu linii cłow ei oa gianicr kra.H t. j. n^d Ostrawi- 
cę i m a Biathę.
CZESKIF WO ISk \  USTJCPIJ.IA 7  TtKENU PI.RBI- 

SCY1 O W tG O .
Morawska O strawa, (PAT.) .,Ost,avsk;v Uennik” 

donosi, że w idedzielę przedpołudniom wojska cze* 
sko-slowackic opuściły Kic-winę, Dąbrowę, Płazy I 
Orłowu. W Kar yinic oojar lly sie już' w  niedzielę 
polscy miliciancl,

i d o i ^  POjiraiu.
Cieszyn. (PAT.) Dnia 2 btn. przedstawiciel iząon 

polskiego poseł Zamcsłd wręczył między narodowej 
komisji plebiscytowej w Cieszynie w ;prawie Spiszu, 
Orawy i Cziiczy notę, której przekład / oryginału 
francuskiego brzmi następująco-

W  chwili rozpadania się m onarchjf :;u.Siro-wę- 
gierskiej, powstała odrażu rada narodowa i1.' Jabłon­
ce na Orawie i w  Lubowii na %>iŁzu, które w imię-, 
mu ludności tamtejszej zgłosiły przynależność tych 
krajów do pań'-twe. polskiego. Wojsko polskie, 
ziszczając pragnienia ludności, zajęło Spisz i Orawę, 
opuściło je jednak wkrótce wsku lek nicporózamienia.. 
Telegram dowódcy wojsk enteutj w Budar-eszcit 
v/zięto za rozkaz generalissimusa kocha, ^ ad a  naj 
wyzsza postanawiając Dlebiscyi na Spiszą i Orawie,

zajętych tymczasem iirzez wojska u tesk it, w  odej­
ścia oddziałów d. polskich zarządziła, że głoso­
wanie odbędzie siS w powiatach bzciańskim  i "amy- 
słcwsium, zgodnie z etnograficznym stanem tych kra­
jów. Co do Spiszu, tylko ludność powiatu starsw iej­
skiego, ma Y/ziąć udział w  plebiscycie, w dwu in­
nych powiatach, mianowicie lubowtłskim  i ‘deszmar- 
sldm oraz sąsiednim skrawku komitatu szaryckiego, 
* ■ test w CLiej‘>> blinie Popradu, iudnośe polska mi­
mo, że domagała - <ię wielokrotnie p o łączen i się z 
1'oisKą, nie ma korzystać z dobrodziejstw plebiscytu 
Nieci; nam wotrn; v;ędzie przypomnieć; że gazdr z 
Halc^.yna udał się <ako przedstawiciel ludności tam- 
tejszeó w  m&rcif zr ao Paryża, gdzie tak Clemenceau 
jak i- Wilson, najbardziej zatem poważni tłumacze 
zasad konferencji nokojowej przyrzekli bez zastrze­
żeń. će ta część Spiszu - weźmie również udział w 
ritd-iscyc.e. Wobec tego stanu rzeczy w przedt* leń 
wyjazdu wyst klej komisji na terep plebiscytowy Spi­
szą i O raw y prosimy o zba ianfe tych okoliczności 
i naoczne przekonenie się o konieczności rozszerze­
nia tranie plebiscytu na całą dolinę Popradu.

Prosimy dalej o stosowne pGotanov ienia same 
azieine lub za pcirednictwem Paryża, aby głosowy 
nie ibjf%> cały powiat lubowelski f kieszmarsk! orsR
sąsiedni skraw ek powiatu szfiryck.ego.

Zwracam' się tłu Wysokiej Komisji z przedsta­
wieniem niftiejszem w przekonaniu, że słuszna! spra­
wiedliwa zitsada plebiscytowa może być nkutecznh 
w pełniona, 'ly iko  v Awczas, kiedy części dawnego 
królestwa v ęgierskiegn będf. głosowały w całosd. 
jah Śląsk Cieszyński, a granice plebiscytowe będą 
ożtłaczoile w edług stosunków etnograficznych ora; 
gospi iarczycn  po myśli życzeu ludności 1 osamo do­
tyczy okręgu C/aczr, z większością mieszkańców 
Polaków, którzy niedwuznacznie wyrazili wole przy­
łączem: do państwa polskiego

S bcja łisrjicz ttD -żydanska p ra s a  o ? c t a

2e „neutralni" wszystkich krajów i narodów njc 
spruyjają polskiej Rzeczypospolitej i czynią w szekie 
wysiłki, aby podkopać nasz autorj te t w państwach 
zachodnich, o tein świadczą głosy żydowsko-socjali- 
stycznej prasy francuskiej i angielskiej. Wystar-zy 
czytać londyński „Daily Herala", oraz paryską „L‘ 
Hi fmanite**, ab;, mieć pojęcie o tej akcji

Ody chodziło o pozyskanie Polski do rokowań z 
I bolszewikami „Daily Kerald‘1 rozpisywa* się szeroko 
. o doniosłości rolk jaką Polska może odegrać na 
l Wschodzie, rozpoczynając rokowania z bolszewika-

— Nigdy, nigdy! — Nic!
— Nawet jeśli „mem-log‘; - białe kobiety z  tw-oi 

własnej krv;i" - -  zechcą cię kochać? A wiedz o tein, 
przyglądałam się im, kiedy wiew-orem jechały  tędy 
powozanji. Są bardzo piękne.

—  VV:działvm setki latających baloiijków. Ak 
kiedj wreszcie ujrzałem księżyc — przestałem pa­
trzeć na baloniki.

Ameera klasnęła w ręce i roześmiała <„c- 
-- Bardzo dobra mowa* - rzekła.

A potem 7. nagłym przypł ywem uroczystej po 
w ag i:

— Dość mz o tem. Pozwalam odiechać ;*eśli 
ohcesz.

Mężczj zna nie ruszył aft -Siedział na niskiej oto­
manie aczc rw o n e i laki u 'pokoju, którego całem u- 
mob)r v. s-iiiem-byk. błękitne i białe chodniki, kilka 
kęhierezyków i cała kolekcja poduszek w stylu kra­
jowym. U stóp jego siedziała szesnastoletnia kobie­
ta, po za którą zdawał się świata bożego nie widzieć. 
Z wiiltT "r-zyczyn i każdym względem- powinne- 
by  być inaczej, ponieważ on był Anglik.em a ona 
■córk? Mahometanina, kupiohą przed dwoma łaty od 
matki która znalazłszy się ber pieniędzy, nieczuła 
na łzy Ameery sprz-nlała-by iu Księciu Ciemności, 
gdyby tv)ko ceiia była iv\starczająca.

Z jekkiem sercfm  i nłetyiełe o tem myśląc za­
warł John liolden ten związek, /.anim jednak dziew-- 
czyna doszła do zupełnego swego rozkwitu, zaczęła 
Wypełniać większą część jego życia. Dla niej i J!a 
jej matki, zwiędłego już babska, w ynajął mały domek 
na górze, skąd było widać wie’kie, czerw onim i w<> 
łanii o toczcie  miasto. A klćPy rozkwitające zółti

chryzantemy o w iośnie okolił!' studnie w  podwórzu 
i l?iedy Ameera -urządziła się stosównie do swych 
w? stryęij wyobrażeń o komforcie i kiedj wreszcie 
matka jej przestała gdbrać na niedostatek naczyń ku 
ęlicimyc.ji, oddalenie od targu i kłopoty gospodarskie, 
John liolden zrozumiał, iż ta chatka *t.iła się jego 
d cn -iti. Po jego kawalerskiego „bungalowu** (angiel 
s...t wilia w Indjach) dniem czy nocą Każdy miał pra­
w o wstępu, ja- żreie. które tam prowadził ,nie było 
nadzwyczaj przyjemne. W  swym  drugim domu on je­
den ■ rorat prawo przekroczyć nodwórze zewnętrzne.

. z którego sie szło jflb pokojów kobiet, & kiedy zary­
glowano za nim wielką drewniana bramę, był na 
swem  tetytorium  królem z Mneerą tako królową. |  
otóż w Królestwie tem miała się teraz noiawić trze­
cia osoba, której ptzyb; cie było łiolaeno yi nie tak 
znów nad wyczojnie pożąaanem Niezbyt ono har­
monizowało /. jego dotychczas najzupełniej biogfm 
stanem szczęśliwości. Wnosiło pewien rozdżwięk w 
doskonały spokój domu, który przywyKł uważać z« 
sw ó; własny. Ale Aineera szaialc z radości na myś1 o 
dziecku a jej matka była uradowana. Mi ość męską a 
już zwłaszcza miłość „białego" uw iżak za coś 
niezmiernie niestałego. Teraz — według zdania obu 
kobiet —- uczucie to 'mogło być pewnie kierowanem 
przżz rączkę dziecka.

■ — A potem -  zwykła mówić Ameera — nigdy 
więcej juz nie bęazie latał za białemi „men Tog“. Nie­
nawidzę je wszystkie, nienawidzę je*

— Prędzej czy później, kiedy czas przyjdzie, o t  
yróci do swego narodn rzekła matka. Ale dzięki 

błogosławieństwu boskiemu obecni- dzień ten jesfi 
bardzo oddalony.

< C. dw .



* ~

mt. zaś ulL‘humartite' Zeszyt: się. „ie Pclsks ale 
rzyczj«. sic do umordowania Rosji'.

^  Ate kilka dni późnij „L‘Hu mnlte“ obwieszcza* 
“ '(a łtab d t źe „Polska jest biedtiyrśj kraikiem bez bu- 

«o!l. państewkiem slabem i bankrutującen ’eszcz< 
przed rozooczęciorr1 swego życia narodowego..." W  
ęrudniu ooświ. :: „L‘Humanhe cala szpaltę gwał­
townej napaści ra  Polskę, z pov odu rzekomych po* 
gromów żydowskich, jakby klując. źe nagonka po 
gromowa na Polskę narodom zacludnim sic już wre 
szcie sprzykrzyła. W numerze z 17-go grudnia zwal 
cza w „L‘Humanite4* p. A. Herre projekt .silnej Pol' 
,ki i oburza sic m „Polskę Dmov skiego**, osiojf re 
SKCjf.

Kawłayem mówiąc, p, Pierre, występujący iak sil­
nie przeciw potędze ł wielkości państwa po,0kiego 
jest żonaty i  żydówką rosyjską. Wr*y*cy resztą 
aajwybitnieJJ przywódcy śocjalizmu raitusklejc t 
zacięci wrogowie Polski, jak np. Marcel Sempart, Ma* 
,’ius Mbntet lub Enmst Lafont żonaci z żydówka* 
mi rasyjski.r...

Kierf Clemenceau mówił o roli Polski ua Wscho­
dzie, jakc ,drutu kolczastego** — wystąpił p. Pierre z 
iła sita przeciwko polityce- Naczelnika polskiego 

państwa, ż t Jeżeli nie będzlł prowadził i*cjor.ainej 
jiolityki, „te.c r»ic nie tatrzymw Łuwazii '-olszewiddej 
na wiosnę**. . -  •• d *!

Podobna kampanię prowadzi na wtęlc-ą leszcze 
skalę p. Pnilfps Pric, berliński korespondent „Daily 
Jlerald‘iW y s tę p u ją c  przeciwko akcji P Mskiej na 
Ukrainie, uważ za rzecz najprawdopodobniejsze 
gwycRsk: marsz czerwonej armii na Ukrainie, który 
„■wieje te plany**.

Drugi żyd^wsko-ooiszewicki organ ,Lt Vl<. Ou* 
vriere“ dodije do tej opinii swą uwagę, Iż „robc+oi- 
cy polscy prędko się spostrzej.*, że ich rzekomi o* 
iw obodziciele są w istocie „bezlitosnymi panami**.

„Manchester Guardian** zamieszcza koresponden­
cję z Polski, której treśi mieści się w tytule: ...Bez­
robocia, nędza, tyfus,..*4

W „Humanile" zaś p. Pierre. który iwegc < zaótt 
Izy ronił nad pogromami żydowskimi w Poiscc, pisze 
w artykule z dn. 24 stycznia:

„Jeżeli rząd polski będzie trw ał w  owej nieszczę­
snej polityce, będzie rzeczą zbawczą i konieczna, -by 
czerwona armii Trockiego zajęła Polskę i Dm ogla 
chodom  i robotnikom w  zgnieceniu reakeft**.

Na tc ieden ze socjalistów polskich odpowiedział 
bardzo energie tnyrn lirtem protestującym. P. P Itito  
wspoinina o  tym liśtie w  swym  artykule w  „L Hu- 
manite** i pisze, że zdemobilizowani robotnicy4 polscy 
powinni obalić swój rząd, słuchający koalicji. Me., 
ci robotnicy i ci chłopi są teraz, więcej świadomi \o - 
M arności z ich rosyfeki.mi braćmi. P o lsH  m rtja  ko­
munistyczni kilkakrotnie solidarność tę proklamowa­
ła. W ięc żołnierze czerwonej annji nie będą w .akich 
warunkach najeźdźcami, ale w ‘aściv/ie oswobodzicie 
lajii.

tb ierajac te  głosy żydowsko-socjaiistycznej pra­
sy  można dojść, do przekonania, że neutralni I współ­
działająca z niemi międzynarodówka przygotowują 
inwazję Polski przez czerwony annję.

Soniefy o joon&i a«pi dt rttoft
Wiedeń. B. K. z Moskwy. Zagraniczna depesze 

iskrowe rozszerzają wiadomości, że Rosją sowiecka 
phnuje zdobycie Polski aż dc W  irszawy. W iadomo­
ści tc są we wszystkich punktach nieprawdziwe. 
Rząd sowiecki oświadczy! uroczyście dnia 22 grudnia- 
!9»9 i ponowni? di:la 28 stycznia 1920, że a min 
iy c  w  spokoju ze wszystkimi narodami, aby po­
święcić sw e siły v racv  pokojowej. W  szczególności 
co się tyczy Polski stoi R-^Jn sowiecka niezmiennie 
na stanowisku samookreślenia. Rosja sowiecka jest 
przekonana, że wszystkie kw eslje oporne będą mogły 
i pcv.ir.ny b ić  załatwione pokojowo w  drodze przy­
jaznych rokowań.

Plinlsrzr Patek na Uworec 
wiedeńskim.

POPRAWNE BKZMIENIE WYWiaDU.
Wiedeń, (PAT.) Min. spraw  zagr. Patka w  prze- 

jc/dz«e przez W ied eń  w  drodze do W arszaw y p rz i-  
¥ itali na dworcu poseł p o i dr. Szarota, pełn o n w n ik  
Gł. llrzęau  Likw. dr. .1. Twardowski, tudzież człon­
kowie poselstwa radca leg licuzel, radca min. M osz• 
ezyfisk*, st kr. leg . hr. Roir.er attache wojskowy maj. 
P.ochaska. M inister. konferował przez czas dłuższy 
z rosłem  Szarotą. Między innymi przyią! p rzeM a- 
wiciela F dsk ie j Agencji Telegr., któremu udziel'1 na­
stępującej informacji: Pohyt mćj w  Paryżu przedłużył 
się ze względu na ostateczną ratyfikację traktatu 
wersalskiego i ze wzglęau na zmianę rządu w e Fran­
cji. Mogę stwierdzić, żc po 'obute jak przedtem, tak 
i ob"cnie rząd francuski źvwf dla Polski jak najser­
deczniejsze życzenia. Barazo dobre stosunki łączą 
też Polską z Angl'ą. Na zaproszenie LIcyda Georgc‘a 
wyjecht.łem dnia 21 stycznia do Londynu, gdzie mia­
łem z nim dv  ugodzinn., konfwenoję. Minia on?, zna­
czenie zasadnicze. Po powrcele z  Londynu. 'p 'v je -  
d z fitm  w  Paryżu C lem en cea u , M illcran d s, Focha, 
ł Henrysa. W e czw a r tek  wieczorem wyjechałem do 
P olsk i, ab y  jak najrych lej p r z e b y ć  Jo  W a r sz a w y  i 
?dar  sprawę przed powołanymi czynnik?mi wojsko-

w j mi i srtmowymi z wyi ików podróży. Na zapyta­
nie, Jak się ukształtuje polityka nf<;d*ynarodowa w  
n, jtliższej przyszłości, ośw iidczyi min. Patek, że 
Polska yiagnie pójść co lmji, ja»- jiTjSihiiejszej orgai.l- 
zacji wewnętrznej. W ciągu pierwszego roku w tym 
kierunku zrobiła już wiele, a obecnie pracę swoją 
prowadzić będzie dalej. Co do polityki zewnętrzne# 
ustali i iska swój kierunek zgodnie z v/łasnym inte­
resem, o in i w porozumieniu z mcca;niwami sprzy* 
mierzoneini i narodami sąsiednimi. Pc.'A:a może spo­
gląda I  z otuchą w pu-TSZlość. SkotiacliJowana we- 
wnętrziiie, spełń5 ona rolę. którą jej -.yiLeznaczyła hi- 
sti rja.

gLDWO POLSKIE'- w , »  a t lia 5 .Jtego 1 m

Oospudarcza umowa
Bdańska z  Foisną

Kraków. (Radło t  Lyonu.; Radio franettskie ko­
munikuje, źe ewakuacja Gdańska przez Niemców- zo­
stała przedłużona do czasu przybycia oddziałów koa­
licyjnych. Departament gospodarczy w Gdańsku za­
w arł z Polska umowę o dosta-czanie ć ry jk ó w  żyw* 
hJścL

Witcie Nłemcub i  Grafciudzs-
Uruaziędz, 2b. styczniu

Pouieważ każda mkdscov ość, należąca J o  Pań­
stw a Polskiego, musi podlegać cgolnym prawom, 
więc 1 na terenach zajętych musi *f; tę samą zas«dę 
ttosować. Wynika!4 stąd pew ne trudności np. z w a­
lutą, co w Toruniu przyczyniło sic do podniesienia 
cen o 40%, wobec zrównania ma ki pclrkiej z nie­
miecką, aie są to  konieczności, k tć - t  cała Holsk? nie­
kiedy kilką razy  w  czasie tej wojny przechodziła. 
Również w strzym anie ruchu kolejcw ;go jest rzeczą 
niewygodną, ale i to trzeba przeboleć. W praw zk. 
transporty wojskowe i pociągi z żyw nością i węglem 
chudzą, lecz tymi n ij zawsze pr zybędzie się na czas.

Toteż z prawdziw ą wdzięcznością przyjąłem pro­
pozycję kap. Bard.a, zast. szefa sztabu dywizji po­
morskiej, aby skorzystać z uprzejmości p. Głowac­
kiego z Gniewa i jechać z nim same choclom pod G ru­
dziądz, a jeśli się uda tc i do G rudziądza będącego 
jaszcze wówczas w  rękach G reiuschutzu i pod w ła­
dzą niemiecką.

Droga, którą odbyhśmy, przejeżdżając przez w s!.s 
1 tniai>teczki„ bs ła dla ilar' jednym ciągiem niepr/.er- 
wanej miłości, i zw iększali,w  nas Wiarę, że kra; ten 
jest czysto polskim, choć niemieckim starała si^ fn 
zrobić w roga władza Taka rp, ćbełuilii, i ż  uilenll 
się cd chorągwi j bram  tiyumfahiych, a chociaż już 
późno było ; światło słońca zgasić, to małe miastecz­
ko roiło się od tłuiiiów, które radrśeią się dzieliły, sę  
już skończyło się panowanie ciężkich P-usaków.

Te same objaw y radości w idzkliśm y. przejeżdża­
jąc przez wieś. Nieraz, gdy samochód szybciej jechaj, 
miellśm: zupełnie wrażenie, że ftdzh rny  w śród w ą­
wozu jakiegoś, którego drzewa z stron obu połączyła 
rek? luozka, spalając korony diugimi lańcucham1 so* 

* śniny, każąc tym  drzewom ożywić się zielenią w  czas 
btycżr.ia. A gdzie dojrzały nas dzieci — am zaraz 
zrywały Tię okrzyki, Niech żyje Polska"! ,Jltech żyje 
wojsko!" — gdyż widziały mundur riiceiski w na­
szym san.ochodzie.

Nic więc dziwnego, że ludność ta cbtem sercem 
przyjmuje swoich żoh; iorzy f oficerów, żc darzy ich 
serdeczną gościnnością, że Jck  ofiarna i dostarcza 
słom;*, siana, owsa i żywność dla ludzi, ile tylko twJ* 
ba. Nic też dziwnego że rozcśndm e sa tw arzo i 
dzieci 1 starców i kobiet i młodzieży w iejskiej, t e  ma­
luje się na nich ta  błoga radość, jaka p ro m u je  tego, 
kto długą bardzo tęfknotą ukoił w*eszcłe i osiągną! 
wielki cel swoich m arzeń i g frących  ptatmień.

W reszcie zbliżyliśmy się do strefy, gdzie według 
wszelkiego prawdopodobieństwa powinien czuwać 
3rciivschutz, który moźc nie w prści nas nu swoje 
jeszcze dziś .erytorjtim. We nar<ćżno cze!:Jiśm y, 
z ćzego zresztą wcale byliśm y zadowoleni i koło gttig. 
B. wieczorem gdy już życie w  m ieścc taklem jak 
Grudziądz zamiera, wjechaliśmy między dom kii ka­
mienice.
, Nazajutrz tbudził inflie naazw rcziijny ruci na
ulicach, turkot wozów, liczne Vroki przechodniów. 
A chociaż widziałem na tw arzach Niemców zsJ i przy. 
gnębienie, nie mogłem bez u ln iechu  ladości p«.rzsż, 
jak opuszczali oni miasto, jak w re sz t; ;  po.zucali z : - 
ąrauione ziemie i odohodz.li Swa w  pedebny zupełni' 
sposób — bez boju, bez walki - -  lah przed
HU laty ten kraj upuszczali.

P rzea  koszarami, skąd w yruszają ko.iiinny pie 
choty i artylerii niemieckiej, skąd i s  cl wilę w y d ?  
gną treny, zbierają się gromadki ludności Niemieckiej 
Niemki przystrajają żołnierzy I konie w  ’iekń, w cho­
rągwie, na których — znajduje się nie tylko orzeł 
. ruSkl aie — o dziwo! -  i portret Wilhelma, a w  >  
czach ich błyszcze łzy, gdzieniegdzie kofcitia aż za­
nosi się od płaczu, to znowu starzec stoi jak kamień, 
a tylko dwa Strumienie płyną mu po twardy.

MI.J czują Niemcy tego, że £»W W aU te kraję, że 
oi« • w id.ją je prawemu w N śdci.Iow i.

Aie nic iv tem dziwnego. Dc-pięro ;n6w "Tgłb* 
szonjłch za *-ynku przez jen. W icherka • prezydenta 
miasta widać, czcm karmiono te ludność i jaką. w niej 
podtrzymyw uio psychiko, .Ten. Wtckens, d to d aź  *nó­

w?ł wistosunkir do nas dość Hafnie, p rzed e! każ®* 
nam uważać Grudziądz za czystu pruskie r ! a s t  >, 
gdzie pewne ślady firmy zostawili tylko Ki zj żacy t 
Prusacy i w imię tego kazał r.am zostawić nienaru* 
szouyml ponmiki Wuhelma W. i Bismarcka. P oć ko- 
.itec zaś, gdy w zywał do pracy i wyt-wanta, u k h m  
Nien ;com obraz przyszłości odrodzonej, podobne* do 
tego, co było, a  co chyoa ■— witiżj^my — nie wróci. 
Znacznie wyraźniej o pow iodę iz łu ćw  pruskich c zy  
niemieckich prorokował prezydent triasu I w  taki 
sposób krzeptf wiarę.

Więc mc dziwnego, żc nie pogodzili się Nien:cV 
gruczię.dzcy z zmianą sytuccji, że uważają dzisiejsze 
wypadki za kizyw dę-j niesprawiedliwość.

1  orkiestrą, z butą na twarzach, z napisami na 
trm atach . Auf wied—selien *n Grandetiz ", wśród pie* 
śni ,,'ieil dir, dis im S iegeskrniz-* ruszyły wojska oio* 

Jeckie, a  ludność udprow je aż po* most t u  
Wiśie.

Ciężka v/ięc zapewne oęd de współpraca z Nłem-
cann tutaj, i|lc chyba dam y sobie rady j zmienimy tfc 
stosunki, kierc nam zasiawili Nieme y.

Oby rychło’ T, liuma.

FoMi migdzy Rosłą a ź f  onił 
sawarty.

Wiedeń. (Telegr. Comp.) Holenderskie biuro pras, 
donosi z M os’n v y :  Pokój między RosW a Ebtonją zo? 
st 'I podpisany dnia 2 lutego 192C o godc, 2 iscdle cza­
su moskiewskiego

WARUNKI POKOJU.
Wiedeń. (PAT.) J ) c r  neue Tagr oonosl z Berli­

na w  sprawie układu między Rosją a Estonia: Rosja 
uznaje zupełną niezawisłość cstonjf, nfad  L ttcrji 15 
milionów rubli w  złode i r  izieliD jrj Konces ji na linję 
kolejową Rewal/-M oskwa,

Fomos Amuykl dla Ruro y.
Wiedeń. (BK. z P ary w .) ,Matin“  donosi z W a­

szyngtonu: Uchwała Izby riprezentantów  w sprawie 
pomocy dla narodów europejskich, cierpiących nie­
dostatek. która nastąpiła jednomyślnie, upoważnia 
tow arzystw o zborow e do dostawy zbożu ao w y « v  
kości 5b mifjopów dolarów. Kredyt żądany przez ęe, 
kretarza Olassa wynosił 12W miljurtów dolarów.

0 wyiianie ipśfe innych wolny.
Poznań,. (Radio,.* Patyźaj R«da ambi^adoyow 

nchwafita wystosować do rządu niemieckiego notę, 
domagjocą się ba podstawie arL 228 traktatu policjo, 
wogo wydanit, spółwimtych woiuy. Lista odnośna 
x  ymi Mu 1200 nazwisk.

NOWA NOTA DO NIEMIEC.
Wiedeń. (PAT.) „W r. Allg. Zi%.“ lonosi z Geno­

w y ; W edlr Agencjt Hayaso, noto do Niemiec w spra­
wie wydania winnych w ręce trybunału koalicyjne* 
go. Oczekują silnego oporu re  strony *-ządi niemifc- 
ckiego, riuze\v.lc!ują jednak, że opói teu będzie zła­
m any nowi- r:f tą. żądającą wydania dalszych okrę* 
tów wojennych oraz zarządzeniami w sprawie za*- 
opatrzenia w v/ęgiel,

O U D A N IE  b. CESARZA
Włeueń. (PAT.) ,.D. .Ulg. Zty.“  donosi z Zury­

chu: M iędzykoalLyjna rada ambusi.dorów Ujmowała 
si na yoMcdzenia werorajszerr kwf-stją odpowiedzi 
na notę Holandjl ^pra wie wydania b. ces. uiemtó- 
ckiego. Odpo viedż koalicji b"dzie wręczoną już W 
dniach najniższych. Rada ambasadorów uchwaliła 
następnie tekst komunikatu do ‘s ą łit  niemieckiego 
w sprawie ponownych zarządzeń co do wydania wi- 
hcY. ajców.

Spraw y litewskie.
Nomlftocie litewskie. — Sprawy kolejnictwa w Ko* 
wioóSzczyźnR — Litwini wileńscy do Kousty.u-nty 

kowlęńsklei I
Prezydent państwa litewskiego zatw ieraził d v  

Oscara Miłosza na charg d‘affairee L itu ^  w ^ Frąncj*, 
ks. J. Dobóżysa na sekretarza poselstwa w e Prancft. 
hr. Alfreda T yszkiew hza na nosla litewskiego W 
Angljl. ora*, przyjęte dymisję dr. J. Szaullsa Posła li­
tewskiego w  S&wajcarji, J. C^ipii^kiegu. posła litew ­
skiego w Londynie l J. Szlinpasa, pośi*. litewskiego v* 
wydze. Tymczasowo przedstawić!*’n L,fw y  w  Lob- 
w ic  zastępuje • S s a \  lo w s k i-  („Echa 1 Stir.5^*J

Komisj: Niessel.t i rząd litewski zażądali od Nient* 
ców zw rotu Litwie liO lokomot>'w i i92C wagonów* 
Dotychczas otrzymano 16 lokomotyw 1 178 wagonów. 
Komisja nastaje, aby 1/3 lokomotyw i wagonów byto 
oddana Łotwie. W  tym  celu ma być otworzona ll.ew- 
sko-lotewska komisja kolejowa. Wkofic. Styczni* 
między Litwą i Łotw ą ma być zawarta konwencja 
kolejowa. („Echo Litwy**.)



Kilku Urwlnów wileńskich, podhnuzących t  K&- 
wiefLzczyznr lub -->’‘walszczyztty inśfe zamiar kan* 
dyt»wać tu  postów ze swoich stroL rodzinnych.

Hamfcsiacje anlywmsHie w Splicie
Wiedeń. E. K. Wedle atencji Stef^nfógo ze Spll- 

•u, odbviy się iam manifestacje "inti’ -l&skifc, w cią- 
ko których splądrowano sklepy włoskie i Ideale 2 
stowarzyszeń włoskich, Na okręcie Bostiia zdjęto 
flagę. Jugosłowiańskie władze w Splicie wyraziły 
wobec włoskiego komendanta marynarki ubolewa* 
rtie 3 powodu tych zajść i obiecały uk?rać winnych.

JUOOSŁŚ W) Ub OLTWA Z POWODU ZAJŚĆ W 
SPLICIE

Rzym (HavaŁ.) Noia urzędowa . - .du Jugosło­
wiańskiego wyraża ubolewanie % powodu nruifesta 
cfl antiwloskich, !ctór i zaszły w Splicie anh  27 z. m.

l U i l i i t i  t e i e g r i c i E
POWMÓl TRZECIEJ ORUFi 7 SKŁADNIKÓW 

POLSKICH
Warszawa. (PAT.) Wdzoraj wieczorem o godz. 

Ili JO przybyła trzecia grup! zakładników polskich z  
Rosfi w ogólnci liczbie 92 osób 80'szewicy tyra ra­
żeń. przy wydawaniu zakładników stnwiall nadzwy 
czajne trudności, żądając wbrew układowi nieprzewi­
dziane . żądania natychmiastowego wydania za wy­
puszczonych Polaków odpowiedniej ilo#',.l jeńców 
bolszewickich. Dzięki niezwykłej encrgji komendanta 
Pociągu sanitarnego, majora Kasprowiczu, udało J ą  
jednak uwolnić 92 osób, 15t zaś naszych zakładników 
wycofali bolszewicy do Moskwy. Między wycofanr- 
ut| znajduje się także syn generała Leśniewskiego. 
Niewola ich me będzie jednak już długa albcwiein po­
ciąg sanitarny. ma)ącv ich zabrać, wyjedzie n.eba. 
wera z Moskw;'.
TOW IKC -SCHODNFCA* — W REKI* FRAN­

CUZÓW
W ęd en. iTAT.) „Wr. Allg, Ztg.“ dcv.osi, jakoby 

Większość akcji towarzystwa akcyjnego „Sehodnica** 
została sprzedaną konsorcjum francuskiemu.

GEN. CZESKI O KOtCZAKU 
WleóeA. (BK. z Paryż?.) Były komendant w o jsk  

Jze^ho-sJowachich n? Syberji gen. Gajaa wyraził się 
po swojem przybyciu do Paryża o stosunkach n* Sy­
berji w sposnb następujący: Dniu 26 grudnia z. r. wy­
buchł wzdłuż kolei syberyjskiej aż do Irkucka bunt 
wśród żołnierzy, Przyszło do potyczek itrędzy rewo­
lucjonistami a zwołennikam1 Kofczak*, Dnia 1 Stycz­
nia b. r. został Kołczak wraz z całym swoim nądem 
zaaresztowany przez rewolucjonistów nie zaś przez 
Czechów. Anglicy, Amerykanie i Japończycy *czę- 
dali wobec tego od Czechów, aby ci zaatakowali ro­
syjskich rewolucjonistów celem uwolnienia Kołcza- 
k* Wojska czeskie odmówiły jednak temr żądaniu, 
ab;,* nie powiększać strat już poniesionych.

GEZA PGLONYI UMaRi .
Wiedeń. (BK. z Budapesztu.) Geza Polonyi, były 

minister sprawłedliwości, umarr dzisiaj.

KOALICJA NIE PpWF.RA HABSBURGÓW.
Paryż, (llavas./ Konferencją amb„ auorów przy­

jęła rizclutję, w której ̂ mocarstwa koalicyjne for­
malnie zaprzeczają, jakoby gotowe były uznać po­
nownie wprowadzenie Habsburgów na -Węgrzech 
albo też Hatsnurgćw popierać i « oświadczają, źb 
stałoby to w sprzeczności z podstawami traktatu po­
kojowego i nie byłoby to przez koalicję ani uznane 
ani cierpłam.

SZPIEG AUSTRJACK1 SKAZANY NA SMIEPC.
WieJtn, (BK. z Paryżu.) Dzlt rano wy­

konano wyrok śmierci na anstrjacidm oficerze Rudoi- 
Be Funcau, zasądzonym za szpiegostwo.

ZAMACH ANARCHISTYCZNY W BULOARJL
P ra g a .  (PAT.) "z. biuro pras. z Sofii: Ania 2n z. 

zastrzelotr, został przez komunistę Jerzego Dom- 
nowa Michał Takew. Pogizeb Taaewa odbył się z 
nadzwyczajna uroczystością na kos?* pańsiwa. Mi­
chał Takew w r. brał udział w bbaleniu ks. Ale­
ksandra Bauera erga* Studiował on we Francji prawo
* Powróciwszy do ojczyzny obrał rawóo adwokata
*  SofjL Obol. tego pbśwttcił się działalności polity 
cjfhej. jako orzewódc? oartj! demokratycznej. Już w 
ty I89T wykonano na nlegc jamach, który się Jednak 
Wówczas, nie udał. Takew był t  *’az pierwszy mini- 
'^trem w r. 1908 w gabinecie Malinowa.

ÓGRAMCiENIE WŁADZY KRÓIA WŁOSKIEGO.
Rzym. D. Telegi. Inform. Wada ministrów przy­

jęła wczora" projekt ustawy, przekazującej parlamen­
towi prawo amnesti*. k*ór< d^tychcza* przysługiwało 
królowi

PROGRAM WYBORCZY ASOUHH/
L ondyn (PAT.) Program wynorcay ASbuwna 

opiewa: Rozwój Ligi narodów, stopniowe rozlrojenie, 
rew ija  wszystkich oostunowień terytorialnych tra­
ktatu pokojo1 /ego, pokój z Rosją, jk l/chr aistow a «u 
oicmja dla irkadjk osobne parlamenty dla Szkocji i 

Wkljh Progi am ido zawiera upaństwowienia konalA 
węgla.
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NOWA USTAWA FLOTOWA STANÓW ZJEDN.
Wiedeń (PAT.) „Tsbgr. Como.* z Waszyngtc- 

ru. Dnia 1 iipca b. t‘, wejdzie w życie nowa ustawa 
flotowa. Amerykrósk! siła moiska wealo t^j ustawy 
wynosić będzie 16 wtelkŁh i 13 mniejszych, okrętów 
wojennych, 8 kiąźowmków pancernych i 17 lżejszych 
krążowników. Ogóinu licztn tonażu będzie półtora 
razy większą, niż była z początkiem wojny •miaro­
wej. ,

ZMIANY W RZĄDZIE AMERYKAŃSKIM
Wiedeń, (BK. t  Paryża.) Wacie iskrowej depe 

szy z Waszyngtonu, zatwierdzi) ccnat nominacją Da­
wida Honstona na sekretarze, stanu, a Mendltha na 
sekreta; za rolnictwa.

KANDYDACI DO NAGRODY NOBLA
Wleoei. (BK, z Berlina.) „Vojs. Ztg.“ donos, ze 

Sztokholmu, źe międzyparlamentarne grur^. narta- 
mentt* szwodzuiego postanowiła zaproponować ko- 
litetowi Nobla w norweskim stortingu prezydenta 

Wilsona ł byłego swkreUiza .nięazypu, lumentame* 
anji Langego, jako kandydató w do nagrody pokojo­
wej za r. 1919/20,

SĄD NAD KOLCZAKIEM.
Wledei.. (BK. z Londynu.) Z Irkucka ćonosł-y: 

Komisarz sowie:ki utworzył trybunał rewolucyjny 
dla osądzenia K ołczan Kołczak będ^i< jednak posta­
wiony przed wyższy sąd w Moskwie.

JF.N. JUDUNIC2 UWOLNIONY.
Wiedeń, (BK. z Paryża.) Wedle doniesienia z 

Hclsingforsu, uwolnił rząd estoński w Rydze fe.igrała 
Judenlcza. sprzeciwił się jednali Jego Odjazdowi do 
Europy zachodniej. Przedstawiciele mocarstw zacho­
dnich w^tcwiall się u rządu moskiewskiego ażeby dla 
gfco, Jbdeniczr uZyjkać swobodą ruchów.

PLEBISCYT W SZLEZWIKU W LUTifM -MAkCU.
Wiedeń, (BK. z Paryża j  Wedle decyzji komisji 

plebiscytowej, odbędzie się plebiscyt na pierwszy m 
obszarze szlezwickitn J.iia 10 lutego br.t plublscyt Zaś 
n*« drugini obszarze dnia 7 marca br.

DEMONSTRACJE MCi>’ARChICZNE W ARMII 
PRUSKIEJ

Wledvń. B. K t  Btrlina. Wskutek dome^enh 
dzienników, żc mimo zakazu nii-Lt^re oddziały woj­
skowe świeciły urodziny K ces. nie.nieckiegc, min'- 
ster obrony kraj. kazał zbadać pmwdz'wość tych do­
niesień. Oclpcwiedzialnt zaś komendanci, którzy nad­
użyli swojego stanrwiska do demonstracti mouŁTchi- 
stycznych, będ» usunięci z obrony k.ajowej.

NIFMIECKA ARMJA TOPNIEll DGW IMMNid.
Poznań. (Radio t  Nordeich.) Warunki pi zystępo­

wania do przyszłej niemieckiej 100.(M)C armji zostały 
już p.zei.azane „Reichswehrowi” i będą wkrótce o- 
^blikcwune.

HŁNDENBURu PISZE PAMIĘTNIKI.
Wiedeń. B. K. z Berlina.' Kimięiniki rtlmienbnfsa 

pcFiiw*ią się z końcem marca. Hindenburr poaaje w 
nich opis sweieb ^ r z ^ ?  w czasach wojennych i po- 
WY.jcnnych, a kończy zapewnieniem o niezniszczalnej 
sile Niemiec.

Zjazl Organizaeyj MrolonycR
wisfiodnieji małopolski.

Przeżyliśmy i przeżywamy na wschodnłen kre- 
słch Mainrolski chwile ciężkie. Jeszcze ziemia ta nie 
zdiłał odź>£ w catej pełni po napadzie hajdamuozy- 
zny; panuje w mej nędza, zaraz;- i ^niszczenie, a co 
niijgroSiiii jsze, znikły normalne stosunki w różnych 
pm  jaw ach życic i osłabło tęmo prasy narodowej.

lyinczaserr. cięży tu na nas ocipowleazialność za 
stan i tozwój tej części Polski i obowiązek nasz speł­
niać musimy, mimo wyczerpania, mino wszelkich 
trudności I braków; **J*doś<* odzyskania ojczyznv win­
na pt.tnnożyć nasze siły

Zwłaszcza, -gdy ciąjrio jeszcze zagrażają próby 
frymarczema tą ziemią, potrzeba tu żywej czujności, 
pofroiba skupienia jak najszerszych Warstw do celo 
v.*ego wysiłki:. W takiej pracy winny przodować 
Organizacje Narodowe, dłaicgo italcźv ulepszyć me­
tody ich działania, zyskać przegląd ich prąc, zdać 
sobie z tego sprawę, jakie zcanla sa najpilniejsze I 
jak je najtepitj wykonać.

W  tym ctlu zwoi ijemy "jazu Organizacji Naro­
dowych wschodniej Małopolski, który odbędzie się 
*vc Lwowie, w niedzielę 15 h tego br, W sa!! ratu­
szowej z następującym porządkiem dziennvm:

Raho o Kod z. 10: Zagajenie. — Referat o kwestji 
agrarnej.

Popi.łtidniu o <fodz. 3: Obrady sekcji: a) Sekcja 
gracy w  Organizacjach Naiod referaty: Sposoby

1

pracy narodowej i ekonomicznej w Organ. Nar.; Jb) 
Sekcja Oigaiiizach wsi, referat: Potrzebą cel l spo­
sób ujedn* stfijmsnia Organizacji powiatowych; c)
Sekcja utworzenie^ przedstawicielstwa OrganizacŚ 
Narodowych.

• W ieczór o g&ćz, 6: Obiady plen&rne? Uchwale­
nie w nii^liów  sekcji,

Każd; Orgaićzaci^ Narodowa winr^j beczwiow 
nie wybrać dwu delegatów na Zjazd i wystawić im 
potwierdzenie wyboru. Ntedt'egac; mogą się przy- 
słucnivąć ób.aaom picniniym, lako goście. (Orgsal- 
źaeja wystawi im legitymację goYfclK).

Prcśimj', by każ di Organizacja przedkskatowefo 
sprawy, ktćrc mają poruszyć jej delegaci (Jest POŻą 
'Sane, by rrzjmoJ.tmic] Jeden Jelegnf znał pras*; wiej­
ską). rr«xT.icmy »zvskać na Zjeżdzile krótki Pizegiątf 
rajważniejszycl. i  praw i potrzeb różnych okolic 

Prosimy podać nazwiska dciegaiów pod adresem: 
Komisją Zjh/du Organizacji Narodowych, Lwów, Ko* 
ptrnik" 4 i Tzanln.

Wspólna kemisja Zjazdowa Tymcz. komitetu Or»* 
ganłzacll Ns.ri-iJowych i Komitetu Obrony Nartdu* 
wej: Tadei.*vz Cicnski, Stanisław Ołąbiński. August 
Lńkiński, Ma. celi -Prószyński Aleksander Skarbek, 
ks, Jóref Zajchowskl.

U s t  z  g ra n ic y
łOLiMIERZ POLSKI NA STR/ ŻY GRANIC RZE­

CZYPOSPOLITEJ.
Piszą z granicy.M Tam gdzieś ćakho tyładr" 

rozbrzmiewa hasło walk1 z ^po^mictwiem, przekup­
stwem,. kradzieżami, śladem tych haseł żądanie kary 
śmierci na winnych Czytamy długie w tej mierze ar 
t; kuty i dcchodzimy uo zdanią że rzecz słuszna, ' am 
„na tyłaoh“ mnożą się “stępy ludzi pi zawrotnych, 
rłycn i chciwych pieniądza, owładniętych »dzą bo­
gacenia się, ciążących zyski z brudnych interesów 
pajęczem! sieciami pa;karskiemi oplatu ących znęk 
ne długą wojną spoieezeństwo. I doprawdy, gdy ktoś 
Obry przeczyta te sprawozdania z „od sądowych*1 —• 
uiewątpliwie pomyśli sooie, że państwo stacr* się w 
dół szybkim biegiem po równi pochyłej.

Lecz nie! Tu na granicach Rzec*ypospollłe; r  
bronią w ręku stoi oastęp ludzi zupemie innych od 
tamtych. To żołnierz polski z frontu. Obce m» tapo- 
wnictwo. obcą mu gotączka bogicenla ilę, ou zna tyt­
ko jedno Uasłc: służenia do ostatka Rzeczypospolite!.

Jak spełnu ?wój obowiązek, niech oświetli przy­
kład:

F /j jd klik u dnianu na granicy rumuńsko-polskie! 
rrzychv'ycit kapral pułk a strzępów podhakńskldh 
Węgllńaki przy pomocy dwóch strzelców pięciu prze­
mytników i zualazt u nich moc koron, lej! i doWów, 
opiewających na łączna sumę 6 mlljonOw koron. Mi­
nto wysokiej łapówki, która pt zytrsymani ofiarowali 
w kwocie 1 OC.oÓO koron, — nie poszli nasi strzelcy za 
ufudnemi słowuni i nie daU się przekupić, bo czyści 
jak kryształ górskiej wody. lak powietrze, które wio­
nie prftz hale ich roGunnych sadyb. Przemytnicy 
„neutralni1* dostali się tedy w pułapkę bez wyjścia. 
Jeden z nich zbiegł, czterej inni wra^ z  e lym skai- 
b&m poprowadzeni zostali do dowódcy por. Stanisła­
wa Kwapniewsk’ego, Nowosądeczanina. Nie pomogły 
obietnice, prośby, perswazje, ,'akiemi „neutralni** 
przez cali, drogę naszych dzie*nych ohłopęów omotot 
chcieli. Nit pomogły nap“ic i saoligowanycL z Rrze- 
mytr- AmI możnych współwyznawców, którzy ry­
chło ilę  znaleźli.

Pieniądze przeliczono komisjonainie, co to walc 
pięć godzin poczem obesłano je pod konwojem do Ko­
łomyi! wraz z czterema przestępcami. Takimi okaza­
li się Podhalanie, takimi są wychowankowie kap. Lud­
wika Maciejowskiego, dow. bataljonu, takimi pra­
wymi są wttzyScy sẑ  roy żołnierze z (rontowe; linjl

1 gdy drfś po całej Polsce rozbrzmiewa h: isłc: 
-precz z łapownictwem, kara śmierci ni i pasKarzy 
ten szary kołnierz z 'rontu, bosy i obdarty, chłocoy f 
głodny wskrzesza i staje na straży dawnej, sta-ci 
moty obyw-te!iki~j.

Czyn Laprain Węglińskiei ) nie jest odosobniony* 
Wszak niedawne tenssm bat“1 jem przy irzymai prze­
syłkę milionowej wartości, żelaza i świec, 1 zwróciT 
ją D. O. 2. we Lwowie. Niemi i każdy dzień jest 
świadkiem przy*.zymania rozmaitego typa przemyt­
ników. A trudna z nimi sprawa, bo ci ludrie znaj? 
aobrze okolicę, nieraz bardzo lesistą i są na wszystko 
zdecydowani. A przecież dajemy im radę, chociaż 
i ofiar po naszej stronic nie braknie. To żmudne bo­
wiem patrolowanie przepłaciło już trzech śmiercią a 
dwóch walczy z nią wsKUtek przeziębienia. Tak ne 
dalekim posterunku pełni czujną straż u. ranie Rze­
czypospolitej szary żołnierz frontowy. Wsiród nie­
zwykle trudnych warunków terenowych i klimatycr - 
ziych. wśród zasp śnieżnych, oądż roztopów, w 
dzień i w noc, przebiega ścieżki i ścieżyny. — takim 
dzielnym, orawym I niezłomnym zna go całe Pokuci..

L .L .

Z naszej strony dudam5r: cześć żołnierzowi poi- 
SKiemu za to głęboka społeczeństwa i chwała wielka 
bo chlubi, jest narodu, ostoją ładu i porządku, stroje," 
w o^óbach rozstroju. O nim też na kartach walki o 
niepodległość i jej utrwalenie historia, ta majdsti* vi- 
tae pisze złote głoski iieocenloneł dla Polski zazłur
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Wiadomości bieżące.
Lwów, 4 lutego

Repertuar Teatru miejsk ego, *
We środę 4 bm. o g. 7 w „Gorąca krew” kó.no 

dla w  3 aktach Miecz?/jława Fijałkowskiego.
We czwartek 5 bm. o g. 7 w. dla uczczeniu dnia1 

rozszerzenia grania Polski do morza „Fantazw*\ dra­
mat w 5 aktach J Słowackiego.

— Repertuar teatru liL-art „Czwórka** (ul Rejtana 
L: 3.4;

Program XIII. od piątka 23 styczni? codziennie o 
todz G-mej wiecz. \

Jościnuy występ! Romuald OlERASlE.iSKI, iąj 
ko „Kara? anlarzFaulina Noskowsk — piosenki tf* 
tyczny Anda Ki ti chmar, Ma-ek Windheim w nowych 
numerach solowych, „Sen Salomona Pome anca“, 
Ĵcetsch .w 1. 'kuc Kom; da Toma, ?rrany w teatrze 

„Czarny Kot'* w Warszawie przez trzy miesiące z 
rzędu - -  z I Gic; asief̂ kini w r< ii tytułowej. Nadto 
biorą udział Mar ja Czajkowska, Aadu Kitschnran, Mi- 
ehai lalicr Łbigniew Orwjcz. Jerzy Rygiei, Marek 
V *nducim.

W przygotowaniu ncwa rewia, p. t :  Kłoputy 
Pana Prezydenta**.

Bilety od 9 -  5 u d  Soyfarlha (ni Akademicka 
6). a od ó-łej wieczorem ptzj kasie teatru. ,

— Program powszechnych wykładów nnłv.. I pollt.
4. lutego, prof. K. Wojclechowsk1* „Pojęcio miłośj u 
dawniejszych poetów Polskich**. Ul. Długosza 8, lata 
geologii — Czwartek 5. lutego prof. dr.''Bulanda: 
„Ateny“. „Zabytki** Uniwersytet sala XIV. — Piątek 
6. lutego, prof. dr. Weigel: „Jak nalsżałoby sporzą­
dzić mapę Polski**. Politechnika aala X. — Sobota • 
lutego, prof. Szelągo ysk!; „Refleksje powojem-e‘*. 
Uniwersytet sala XIV. — Niedziela 8. lutego, dr. Lc- 
gietyński: „Z biologj* bakterii we krwi człowieka**. 
Muz. Przemysłowe o godz. 5 (z demonstracjami Mr 
nematOTruficznemi).

— Posiedzenie „Polskiego I  ow. mutem*tycziieg> ■' 
odbędzie się w czwartek d. 5 brru o 8 wiecz. w  » *• 
tt! sali Instytutu fizycznego nrzv ul. Długosza 1. 8. 
Wstęp wolny.

— 2  tow, prawniczego. W piątek 6 bm. o ń wiecz. 
w sali Tow. Politechnicznego przy uL Zlmorowidzu 
?> odbędzie się odczyt sędziego Karolu Gumowskiego 
o sztuce ustawodawstwa. Wstęp wolny dla człon­
ków 5 wprowadzonych gości.

— ijazd młodzieży akademickiej. Lwowski Komi­
tet organizacyjny Zj«zau ogólnego ■ -rganizacjl pol­
skiej młodzieży akademickiej w Warszawie donosi, 
że wskutek trudności komunikacyjnych został termin 
Zjazdu przesunięty na dtus 16, l.‘ i IS lutego br.

— Ostatnia reduta i atralna, odjędzh się dni 14 
li-tego 1920 w salach „Teatru Nowego” (Dom katoli­
cki) ulicą Gródecka 26, z nadei urozmaiconym pro­
gramem kabaretowym. Po zaproszenia, iakoteż bilety 
wstępu należy się zgłaszać w Kancelarii redutowej 
orLdnia 8 lutego od godz. 10 - i  i od 4—6  w Gm~cńu 
Teatru, plac Gołuchowskich, paiter, „Garucroba tr. 
31. 131iższe szczegóły w afis/ach.

— Komitet „Balu Związku Słuchaczów Inżynierii* 
zawiadamia, iż osoby, które zgłosiły się po zapro­
szenia, raczą je odebrać w kasynie miejskim w go­
dzinach 4—6 pop. W dzień balu tj. w  czwartek 5 lu­
tego kom tet uizęduje cały dzień.

— Wydzlił Sodallcji Pafi Polsk. zapraszc wrorst* 
kie Sodaliski na środę 4~go bm. o S-tej popołudniu eto 
sali SodalicjL 6t4

— t  Dr. Karol Fienkel. urzędnik lwowskiej Biblio­
teki Uniwersyteckiej, zn arl przed kilku dniami w 
młodzieńczym wieku w naszem mieść.a. Był ciłc- 
wiekiem wybitnych zalet umysłu i .liepospolitei 
wprost czystości i siły charaktt.ru. która cechowała 
każdy Jego czyn i znajdowała swól wyraz także w 
Jego zainteresowaniach teoretycznych: rracnjąc na­
ukowo na polu filozofii, zajmował głównie ei?'ką 
Jej zagadnieniom poświęcona jest* rozrrawą „O 
ptzedmiotach oceny etycznej”, której nie było Zmar­
łemu danem oglądać w druku; ukazała się tuż po Je­
go śmierci w ostatnim zeszyci: warszawskiego 
„Przeglądu filozoficznego”. Nie zdołał też przyoblec 
\r  czyn ulubionej swej myśli, jaką !>y!o powołanie 
do rycia Towarzystwa szerzenia kultury -stycznej. 
Cześć Jego pamięci!

— „Gniazdo" Krakowski? Związku artystów acen 
polskich. Dnia 20 stycznia tr . odbyło się posiedzenie 
zarządów wszystkich tilji Kiakwwskieh 7ASP., su 
którem połączono wszystkie filjc w jedno „Gniazdo'*. 
Do zarządu „Gniazda** w j brano pp.: Dobrzańskiego 
‘prezes), Ludwiga (zast. orezesa). Czapelskiego (se­
kretarz), Koreckiego (skarontk) Trzywdara, Ziembiń­
skiego, Lawińskiego i Górzyńskiego.

— Kto poniesie winę katastrofy? U zmegu ulic 
Lindego i Sienkiewicza, w śródmieściu stoł. miasta 
Lwowa stoi od lat przedwojennych waląca się ru­
dera obecnie „magazyn śmiecia 1 publiczne miejsce 
ustępowe**. Z powodu braku paliwu, wybrano r tej 
rudery wszystko, co się spalić dało, a więc podłogi, 
sufity, schody, dobrano się nawet do wirzań dacho­
wych. I obecnie dach ten przechylił się w  stronę uli­
cy Sienkiewicza i lada silhiejszr Yiosenny wfnrr 
zwali go na ulicę. Moic być straszna katastrofa! Mo-

R etuU a «tyowiedzk!nr' Stanisław M t n

źebj w Urzędzie budowniczym pomyślano o ‘djęciu 
daciiu, zanim ten runie i zabije kogc,

— Wypadek czy samobójstwo. W j,akłaazje den­
tystycznym prz?' ul. Bernstein? 6 znaleziono wnzora* 
o Yodz. 9 rano leżącego bez życia l udwika Nassa, 
łb .etniego praktykant.* dent. Leża! en na podłodze 
obok pieca gazowego, od którego kurek był otwarty. 
Nie ma danych do stwierdzę/ ia, czy zachodzi ta 
przypadek czy  też cenat popełni} samobójstwo.

—Zagadkowa nagła śmierć gościa V hotelu. Od 
dnia U stycznia mieszka! w hotelu ,Austrja‘, przy 
ul. Batorego Samuel HRnkopf z Kotowa, .liczący łat 
28. W poniedziałek wieczór, czując się^ chorym we 
w a ł  do siebie lekarza, któ-y orzekł, że*^nu uic'nl« 
brakuje. We wtorek rano znaleziono ko nieżywepo. 
Przybyła komisja, u lekarz miejski nie mógł wyjaśnić 
przyczyny śmie- ci. WecPe ;e:.o zdanie mogło to być 
otrucie, a ni*, wyklucza icż tyfusu. Zwłoki odstawi'** 
no oo Instytutu medycyny sądowej.

— Zwłoki nc worofika z odgryzioną jn zez osy pra­
wą nogą znalezieni, w domu przy ul. Dngosza 3ł w 
klatce jchodowej. .WccJle ovz<?jzeria lekarskiego jest 
to 8-m‘esięczny ptod pici mtskisj. Zwłoki odstawiono 
do Instytut" medycyny sąd.

O  DROHOBYCZ, Zgromadzeń. 1 bruttowców. Dnia 
25 śtycztiia br. odbyło się w sali kinoteatru „Jutrzen­
ka** w ‘Drohobyczu zgromadzenie, zwplane przez pro­
wizoryczny komitet bruttowców. Uchwalono powo­
łać do życia orgrnizację bruitowców, mająca ita celu 
obronę ich praw pod każdym względem i zastępstwo 
interesów udziałowców wobec władz i właścicieli 
kopalń. W tym celu wybrano komitet organizacyjny, 
złożony z pp. inż. Broniowskiego, tutejszego burmi­
strz? Balickiego, dr. Backenrothą, a r Grunhaufc Gla- 
zera. dr. Meilmana, dyr. Horszoyyskie^o, inż. Kobaka, 
Łoldńskicgo, Matkowskiego, Herman:. Nestla, dl. Pa 
oławskiego, Seirielda, Słotwińskiego, Spandorfa, 
Weinfelda i Wkkowe/a. Wkońcu uchwalone wysłać 
telegramy -ównobr?mmce do posiów zagłębia nafto­
wego, do Prezydjum Sejmu, oraz do Minisierstwa 
handlu f Państwowego Urzędu naftowego przy mini­
sterstwie skarbu, protestujące ptzeci vV lekceważeniu 
zamlerozne relacji tn5^ry ce îą' surowca nettową, a 
brutto

Wybrany na ugromadzeniu tem Komitet prganf- 
Zącyjny nko'!XSV3'tuov*a* sie na .x>siechoniu, odbytem 
27 stycznia w sąlf Rady miejskiej w Dronobyciu, wy­
bierając prezydium, w skład którego weszli pp. łnż, 
Broniowgki, jakc pizewoaniczacy, inż Kobak, jako 
zastępca prze,,rodn„ ćir. Meilma®, tako sekretarz i 
dyr. horsjowski. Jakie- garbnik, oraz wydidał, złożo­
ny a: pp. Matkowskiego, dr. Mar japa Rosenbergu i 
Lohlńskiego. - '  '

Wypracowanie statum przyszłego Zwiążku po- 
ruczył Komitet Komlsj: statutowej, złożonej z pp. dr. 
3uckenrotha, dr. Grunhauta, dr. Marjana Rosenbnr- 
g a i  dr. Heiii.iani*.

U ;DQBRWl[L. Rada miasta bobrom!!? uchwaliła 
„azvać Jedną 3 titfc imienien; ,:?n. Zymrmnta Zieliń­
skiego, ohectegc dow ‘dcv okręgu geąe alrngo w 
Poznaniu, w dowód uzn mia Jego zasing przy uwoil- 
ńienti* Dobromlla od inv.’izH ?ikraińskłej w r, 1918.

Kont aołaczenie i bnćn-^razm
Lwo?vska Dyrekcja kole! państwowych Roraum- 

kuje;
Od dnie 5-go lutego br„ ystizyniuje śfę ruch po- 

- iągów pospiesznych nr. 7 i 8, kursuiacyd, dotych­
czas mędzy Warszawą i Lwowem przep; Bełżec— 
Rcjowieo—Lublin- v  ich miejscu /*ś uruchpmia się 
•Ownocześiiw aow pociągi yosplaszno nr, i  j 8 War­
szawa—Lwów i odwrotnie, kursujące o rzez Prze* 
worsk—Rozwadów—l  ublin.

Odjazd nowego pociągi pospiesznego ze I.wowa 
godz. 20. fO, przyjazd do Warszawy godz. 10.30. Od­
jazd z Warsrawy godz. 19.00 o-zyiazd do Lwowa g. 
7.15.

Skutkiem tej zmiany' skrócono cza* jazdy z War­
szawy do Lr/ows j  2 godziuj- 20 mimit, w kierunku 
zaś odwrotn?’m o 2 cod?. 10 minut.

Używanie podągu "osoies-nego nr. S aozwolone 
jest podróżnym cywilnym za nabyciem biletu przy­
najmniej do Rozw? inwa zaś do pociągu, nr. 7 wsia­
dać mogą podróżni aywilni w sta :}ach Prze\/orsk. Ja­
rosław i p rzemyśl, za n£ b?'Ciem biletu m odli głość co 
najmniej 200 km.

Frennmmfc ha „Słony folsHIe"
przyjmuję Adminiotracj.

Lr'5r , alłea Zimorowiosa i- 11 - 15.

D zia f ekonomi czny.
MIĘDZYNARODOWE RADA WALUTOWA.
Fary. (Havas.' Rada ministrów zatwierdziła w 

z. sadzie projekt ministra skarbu w sprawie utworze­
nia międzynarodowej rady walu owej.

Z GIEŁDY LONDYŃSKIEJ
Londyn. (PnT.) Cena /tota podskoczyła aa 11' 

szylingów za uncję Standard. Cena sreb « spadła n* 
83 pensów wobec dnia poprudniego 84J4

K i i r b b  f i e l d y  l w o w s k i e j ,
Kurs szacunkom z 3 lutego 1920.

I. Akcje za iztuke (włącznie z kup. bież )
Wartość fiominalna oraz Ostatnia dywidenda.

Waluta koronowa

lank poiski dl!a handlu i przemyrri: 40k— 24 500"-
BanK Ludowy 200—10
Bank hip. zemelny 400 —24 .85*-
Tcw. Gdrka 200—14 lOoO1 -
‘ow. Zieleniewski 200—10 850*—

Tow. 'aug 200-0 J75-
Tow. i-'zeworsk 1000- -W S8 E0*- -
Tow. 'łaksza—a 00—13 430—
Lwowski akc. 7akła« ?astawnk^y 400—14 4 Cr—

ow. akc fabr. Hart 200—3°/o 32S —
Tow Chodorów 200—0 (zredukowanej 450— - —
Baitt hiaJg*. 4 (* -2ą  731f— —— .
Bank przemysł? wy 400—20 *4J- -  —eo.
B,e'.'ary l-vowskic> 500—66 820*— —’•—
Bank ziem kred. gafl 400—24 # 330*— —'—
Tow. Gafota 2 ,0 -0  320— —*—•
Polskie Iow. ,i—*alowe 200—0 490*— W -
Zakłady elektr. Sie'sza 200—6 '*00— —ew
P ols: a nafta M. 500 ‘3 3 0 -- —

Kura obrotowe 
ti. Lltty zaatąwm za fdf ker. (ber kup..bież.),

Tow. krę<L ziem. 4l/ł°/a 
Tow. kred. zier.i 4°/o 
banku k**aj. ga' t*/jń/r 
Banku kra,, gal. ‘,°/o 
Banku hin. tia'. tl/8«/c 
Banku mp. ga„ t°/o.
Banku kret. ziem- 4V*°jk 
lankn hip. zemel. 4Vj°/«

Bank polski dla handlu i przem. 4-/*‘a
III. Obllg! za 100 kor. (oez Kup. bież.).

KOffluri. Banku kraj. 4Vs°/t 105*— 106'—
Komu). Banku kra, 4®/( 99 50
Kolei lekalnii 4°/o l( if— a}/* -
'-ożytzka lcrai. z r. l ’9ó, 1904, I90S 4*/* ICO 50 l0l*50
Pożyczka krst z r. ’90S szkolna 4o/c łOpfC 101*50
Po^yczi^a Hrai. z r. 1913 ll/8otó 1(K)’5( 10;‘30
Poóyćzkk kfaj. z ,r. ,1914 s02 - 103*—
4% Pożyczka ni. Lwowa z r. 1896,1900, [911 94*50 95*50

10 i - IW -
dcSO IC4*2e
06* - 10/*- -

192*50 104*25
101*31 101 »
*03i.ó 1
los— 107—
iuA - lik - -
10 •• - *106--

0C marek ^olśklći/ 
Ruolć carskie

Rul>(e DiiliiSkit

łV. Walety.

po 100 rb.
po 500 „ 
d< ohne 

( \ j  )  i o o . n  
(po 250)
(pu 100J)

(ps fOO i wyżej)
Karbouańc**
Grzyv'iy.
1"0 Fiai.KO v irancuskłch 
100 F-inków szwaid 
1 -t,. Stering 
1 Dc .ar
1 Dolar kanadyjski 
100 mar k nicnieckiclj 
)0u Lti Rumuriskicb 
Lir? wioskie

V. ołwir
Wypłat„ na W arszawę 

na Wiedeń 
na- Pra >4 
na Ber n 
na Paryż 
na Lor.Jjn 

0 na ZuFycS
VI. n«ła banków 

Stopa e^kontowa P K. P. &/„

7#
tt

2X 0- 2’©*—
220 - 2,40*—

m*— 210*—
o5- >5*-
50-- 61’—

30*-
18*- 22*-

1G00*- f
26(0*- ——
5i3 —

70*-
150
80 - —■_

w 5 - . _■___

"bop—

- ♦ 
70*- JO*-

885* -
270* 290—

1425— 162S—
509— 560*—

2600— noo*

Viaudmoiel glBldowi*
Wiedeń, 3 sycznią. (PAT) Giełda,
Renta ma|o*va 99*—, Austr. rei.ta kDroriowa 

94 —. Renta lutowa —*-». \,ręgfer?ka renta koro­
nowa 130—. Lc3V tunckie 26óu —. AngI ibank 
1205*— Bańkwrein 1079, Bndencreditanstdit 2990' - 
CreJitansteli 1315, !iank deuo?vtowy 1142*—, Lir.- 
Jsrbsnk 1234—, Uniontank 1047"- Z vnoetenska 
banka 1910*—, Kolei północna 1550*—, Kolej po­
łudniowa 732'—. A'pinv 45C0*—, Berg und Hud- 
ten 1304 Krupp 1939*—, Prager Gisen 900—. 
Rima 3949 —, Skoaa 3429 —, Zieleniewski 1100*—, 
Fąnto 510C, Galicyjskie Karpaty 12700 G.lic;a 
14.800 Schodnica 13.800, Aus.r. koleie 480C*- 
Węgierskie Koleje — , Poldfhutte 3490, Aoolto 
4800*, Merkur 1065, Prior tety kol. połudn.J 132*—,
Węgmrskt Zak>- kredytowy •—. Bank obrotowy
870*—.

Nekrologia.

ftifia f Wszelaczyrtskfch I»Istovskn
» Mna radcy 0w**«

ur. w r. 1L63, zmam po długich derp tr.iach zaopa- 
tryo- a Hw SaKramentairi. dn._ i  jtuao 1920 r. 

Ciężko strapiony rr |i  z otrkam* zaprasza na ob­
rzęd pojiri.tbówy, który odbędzie się w środę dnia 4 
lutego 192 > r. o g. 4 popoł, z domu żałoby przy ul 
7vb4kiev’icza 37 na cmentarz Łyczakom akt ac gro­
bowca roozinnego. o!6

Lwów, dnia 3 lutego 1920. 
OM HBnmiRapsmr—

Z drukarni ^ ło w a  Polskiego” pod aarządara Anlorlegr DołinHlwi


